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Przestrzeń wyobraźni – streszczenie

Idee japońskiej estetyki są mi bliskie, zarówno, w wymiarze mentalnym, jak i wizualnym, 
podobnie jak obrazy i postawa artystyczna Marka Rothko. Pomiędzy nimi jest przestrzeń, 
do której dołączają, co jakiś czas kolejni twórcy ze swoimi wyobrażeniami i koncepcja-
mi artystycznymi. Wśród nich są: Jackson Pollock, Piotr Potworowski, Leon Tarasewicz, 
Christo i Jeanne Claude, Richard Serra, Ai Weiwei, Mirosław Bałka, Cy Twombly, czy 
Peter Voulkos. Postępujący czas pozostawia po sobie ślady przeżytych ekscytacji i zawo-
dów, realizacji założonych planów i fragmenty niedokończonych zdań i to wszystko co 
było, jest i będzie składa się na moją przestrzeń wyobraźni. 

Prezentowane prace są efektem, nawarstwiających się przez lata, doświadczeń z różnych 
dziedzin działalności artystycznej, projektowej i dydaktycznej. Głównym obszarem moich 
zainteresowań było, i jest nadal, malarstwo, choć obecnie prezentuję serię rysunków. Jed-
nak, w tym przypadku, użycie słowa „rysunek” jest jedynie zwróceniem uwagi na rodzaj 
techniki, bowiem moje myślenie o strukturze tych prac jest tożsame z tym przypisanym 
malarstwu. Wybór, takiego, a nie innego, narzędzia wynika, między innymi, z zaciekawie-
nia, jakie  ono posiada możliwości realizacyjne. 

Twierdzenie, że charakter formy uzależniony jest od rodzaju użytego narzędzia, wydaje 
się dość oczywisty, i właśnie doświadczanie tej zależności i pokusa eksperymentowania 
stały się zalążkiem podjętych działań. Naturalnym kierunkiem, w którym zacząłem podą-
żać było dostosowanie techniki rysunkowej na potrzeby realizowania obrazu malarskiego. 
Po jakimś czasie, w trakcie rysowania czarną kreską, pojawiła się tęsknota za kolorem 
i powstało kilka prac na których on zaistniał. Narracyjny charakter tych rysunków wyni-
ka z dotychczasowego przywiązania do bliskiej malarstwu formy obrazowania. Pojawiają 
się na nich elementy skojarzeniowe, mające swoje źródło w naturze i odnoszące się do 
konkretnego miejsca. To bardzo osobisty wątek i stąd też, w naturalny sposób zaistniał on 
w przestrzeni emocjonalnych odniesień. 

Podejmując decyzję o wyborze narzędzia musiałem zaakceptować fakt, iż możliwości wy-
korzystania koloru będą bardzo ograniczone. Jednocześnie, założenia, które przyjąłem spo-
wodowały konieczność znalezienia, odpowiedniego, innego iż to jest w malarstwie, spo-
sobu tworzenia barwnych plam. Wiem, że tak zredukowany, do niezbędnego minimum, 
warsztat powinien zaowocować jednoznacznymi decyzjami doprowadzającymi do synte-
tycznych przedstawień. Zakładałem, też, że ten sposób pracy przyniesie ciekawy efekt koń-
cowy, bo opiera się on na pogłębionej analizie istoty tematu. Być może, kiedyś, podejmę 
próbę wykorzystania, innych, dostępnych na rynku narzędzi rysunkowych, o większych 
możliwościach kolorystycznych, by uzyskać bardziej wyrazisty efekt malarski. 






